
KUR JER MRSZAWSKI.
D. 9. Października.—  Rok 1851. 

Czwartek. M  267. Jutro , Śgo Franciszka Borg:.

Błogosławiony P i o t r  Clarer, o  którego beatyfikacji 
przez J e g o  Ś w i ą t o b l i w o ś ć  Papieża P j c s a  IXgo, w ze
szłym miesiącu dokonanej, donosiliśmy, całe prawie ży
cie swoje poświęcił na missjach w telu  nawracania na 
Wiarę CHRYSTUSA Am erykańskich  negrów. Umarł 
w r. 1654; a zatem dwa blisko wieki temu.

Przez rozporządzenia Rom : Rz :i  Władz oddzielnych, 
w Wydziale Rom: Rz: Sprawiedliwości, mianowani: P e ł
niący tymczasowo obowią: Pisarza Sądu Pok: Okr: i m. 
W arsz: Wydz: 4go, Sekretarz Gub: Józ: Wy Czechowski, 
p. o. Pisarza tegoż Sądu, ze starszeństwem; Sekretarz kl: 
2ej w Biurze Kom: Rzą: Sprawiedliwości,  Jan  Marcze
w ski, p. o. Sekretarza kl: lej w Biurze tejże Romissji; 
A djunkt Archiwum Rom: Rz: Sprawiedliwości,  August 
Werner, p. o. Naczelnika Archiwum tejże Romissji; 

Podpisarz Sądu Pok: Okr: Orłowskiego, August Żabie- 
rzow ski, p. o. Pisarza Sądu Pok: Okr: Tarnogrodzkiego; 
Podpisarz Sądu Pok:, delegowany do pomocy Sędziemu 
przeznaczonemu do rewizji hypotek okręgowych, Lud: 
Zegrzda, p .o .  Podpisarza Sądu Pok: Okr: Orłowskiego; 
i Protokólista Sądu Pol: Popr: Wydz: Lubelsk:, Wikto- 
r jan  Juściń sk i, p. o. Podpisarza Sądu Pok: Okr: C hełm 
skiego.—  Uwolniony od obowiązków, na własne żąda
nie: Naczelnik Archiwum Kom: Rzą: Sprawiedliwości, 
Henryk Knoff.

Gdy Wyrokiem Polowego Audytorjatu, przez JO. Je 
nerał-Feldmarszałka, G łów  nie-Do wodzącego czynną ar- 
mją, Xcia W a r s z a w s k i e g o , Hrabiego P a s k i e w i c z a  Ery- 
wańskiego, na dniu 29 Czerwca (11 Lipca) r. z. konfir- 
mowanym, Wojciech K ram ski, rodem z W arszaw y, za 
przestępstwa polityczne, na karę konfiskaty majątku ska
zany został; przeto Romissja Rz: Przychodów i Skarbu, 
zawezwała wszystkich kogo to dotyczeć może, ażeby 
zgłosili się z pretensjami jakie mieć mogą do rzeczone
go majątku, w terminach prawem oznaczonych.

Romissja R z ą d o w a  Spraw Wewnętrznych i Ducho
wnych, u d z i e l i ł a  P. Markusowi Apte, pozwolenie do 
praktyki lekarskiej w Królestwie Polskicm.

Onegdaj w Kościele Śgo K r z t ż a ,  o godz: lOtej rano, 
udzielany był S a k r a m e n t  C h r z t u  Śgo, dwom Staroza- 
konnym : pierwszej nazwiskiem: Sura Eiszman, W do
wie Obywatelce z miasta Gniewoszowa Guber: Radom 
skiej, tamże urodzonej, lat 40 liczącej, która imieniem 
F ranciszk i ochrzczoną została; drugiej nazw ane j: S u 
ra Laifer, Pannie, służącej,  z wsi Cyganki Ptu S ta n i
sławowskiego, tamże urodzonej, lat 18 mającej, której 
nadano imie: Filomena; nie odmieniając dawnych n a
zwisk. Do C h r z t u  Śgo trzymali ich: w Imieniu JO. 
X i ę c i a  N a m i e s t n i k a ,  Radca Dworu A ndruzski, Urzędnik 
z Biura Przybocznego J. X. Mości, z W. Alexaudrą 
Mleczko, Obywatelką dóbr ziemskich.

Ju tro ,  o godz: lOtej z rana. odbędzie się w Kościele 
X X . Bernardynów, żałobne Nabożeństwo, za spokój

duszy zmarłego w Szw ajcarji dnia 21 Września roku 
z., Kacpra-Napoleona Wy kockiego,inskom\\.tę,o  Artysty 
muzycznego, i Członka Towarzystwa Wsparcia A rty
stów muzyki; na które, zaprasza się Krewnych, Przyja
ciół i Kolegów. W czasie tego smutnego obchodu, chó r  
Amatorów i Artystów tego Kościoła, wykona stosowne 
pienia religijne.

Miejsca w powozach pocztowych P etersburgskich , o 
ile nie zostaną zajęte przez osoby, jadące z P etersbur
ga  wprost do W arszawy  lub nawzajem, udzielane być 
m ogą osobom życzącym sobie odbyć podróż z jednych 
do drugich miast po trakcie Petersburgskim  po łożo
nych. W Królestwie zapisywanie się osób może mieć 
miejsce na stacjach pocztowych: su P u łtusku , Ostrołęce, 
Łom ży, Szczuczynie, Augustowie, Suw ałkach, Kałwa- 
r j i  i Marjampolu. Na każdej stacji traktu Kowieńskie
go, znajduje się szczegółowa taxa opłaty za miejsca. 
Opłata zaś od rzeczy, wynosi po kop. 5 od funta, bez 
względu na odległość.

Wczoraj, w obec delegowanych ze strony Władzy Rzą
dowej osób, oraz zaproszonych przez J W . (Rze: Radcę 
Staou Andrault, Prezydenta m. W arszawy, Obywateli, 
mianowicie: W W . Jana Żelazowskiego, Sędziego P o 
koju, i Stanisława Jagodzińskiego, a nadto i p rzepeł
niających salę ciągnień widzów, odbyło się ciągnie
nie klassy 3ej Loterji klassycznej, w której znaczniej
sze wygrane padły jak następuje: Rubli sr. 2500, na 
N r 11,839, 5/s, u Cohna Szpiro  w Płocku. Rsr. 500, 
na Nr 1059, u Doep/era w Warszawie. Po rsr. 200, 
na Nr 9354, 5/ s ,  pozostały,* i na Nr 8442, 5/s, u Ehrli- 
cha w Lublinie. Po rs r .  120, na N r 16,654, 5/ s ,  u Bo
żena  w Warszawie; na Nr 1 5 7 0 ,5/s. u Mehrenlendera 
w Warszawie; na N r 11,517 ,5/s, u Adryańskiego  i Kra- 
su s  kiego  w Warszawie; na Nr 1158, 2/z, u Ajdelsohna  
w Biały, i na N r 21,129 5/s» u Bączkowskiego  w S u
wałkach. Po rsr.  100, na Nr 18 ,6 0 7 ,5/s, u Selkena  
w Warszawie; na Nr 14,316, 2/ 2 , u A dryańskiego  i Kra- 
suskiego  w Warszawie; na Nr 2 2 ,6 7 7 ,5/s, w Kantorze 
G łównym , i na Nr 5 1 1 4 , 5/s, u Landau  w Suwałkach. 
G łów na więc wygrana w tej klassie, czyli rs r .  5,000 
(Złp. 3 3 ^ 3 3 3  gr. 10), pozostała na dziś. Kurjer 
bardzo j'est'ciekawy, któremu też ze swych Czytelników, 
powinszuje takowej ?...

P o n i e w a ż  P .  M a łg o r z a t a  Biwoli, w r a z  z c ó r k ą  s w ą  P .  
Pduliną, b .  A r t y s t k ą  t u te j s z e j  o p e r y ,  s ta le  pod  N r  467a  
z a m i e s z k a ł e ,  m a ją  z a m ia r  ra z  na  z a w s z e  w y s ie d l i ć  s i ę  do 
m .  Drezna w  kraj Saski;  Z a r z ą d  W arszawskiego  O b e r -  
P o l i c m a j s t r a  w e z w a ł  p r z e t o  o s o b y  m a j ą c e  d o  n ic h  p r a 
w n ą  p r e te n s j ę ,  a b y  w  c e l u  o b j a w ie n i a  t a k o w e j ,  w  p r z e 
c i ą g u  4 c h  t y g o d n i  o d  daty  d z i s i e j s z e j ,  do  S e k c j i  P a s z p o r 
t o w e j  w  R a t u s z u ,  z g ł o s i ł y  s i ę .

W ro k u  b i e ż ą c y m ,  u r z ą d z o n y  z o s t a ł  w a le i  Ujazdo
w skiej c h o d n i k  z g r u z u  c e g l a n e g o  i ż w i r u ,  od  p la c u  Ś g o



—  1406 —

A l e x a n d r a  do Belwederu. Ponieważ dostrzeżenem zo
stało, iż niektóre osoby przejeżdżając konno po tymże 
chodniku, uszkadzają takowy; Zarząd W arszawskiego  
Ober-Policmajstra podał do publicznej wiadomości, że 
służba wykonawcza otrzymała rozkaz przestrzegania, 
iżby nikt konno po rzeczonym chodniku nre przejeż
dżał.

Dla uzupełnienia udzielonej poprzednio wiadomości,
0 zakładającej się na wielką stopę przez Radcę H a n 
dlowego H erm ana Epsłejn  i Spółkę, fabryki cukrowej 
we wsi Łyszkowicach  w Xięztwie Łowickiem, donosi
my teraz, iż fabryka ta już o tworzoną została. Od da
wna znaliśmy cukier z Hermanówki pod Szymanowem,
1 fabryki będącej własnością tegoż P. Her; Epsłejn i 
Spółki, a któremu na wystawach, nawet i po za o b rę 
bem Królestwa, oddawano pochwały. Nie wątpimy 
przeto, że i Łyszkow iecki, jeżeli nie przewyższy, to 
przynajmniej nie ustąpi w niczem współzawodnikowi 
swemu z Hermanówki.

Machina P. Józefa-Xawerego Rudnickiego, zwana 
perpełuum  mobile, o której już pisma zagraniczne do
niosły, opisaną także została przez niego samego. Oto 
cele tej m ach iny : 1°, zabezpieczenie na kolejach żela
znych, wagonów od wstrząśnień, pochodzących z wza
jemnego uderzenia się przy spotkaniu, a co dotąd jak 
najgorsze za sobą pociągało skutki; 2°, ochronienie sta
tków od ro łb ic iasię  w chwili uderzenia o skały, co czę
sto w czasie burzy zwykło się przytrafiać; i nakoniec 
3°, nadanie ruchu nieskończonego, o ty łe  naturalnie o 
ile użyty do tego materjał, oprzeć się możę wszystko 
trawiącemu czasowi. Dla dokładniejszego wyobraże
nia o tejże machinie, udzielamy jej opis. Jest to wózek 
dający się z łatwością umieścić na każdym statku wo
dnym, jak i zastosować do każdego przyrządu mecha
nicznego na lądzie, zawiera w sobie 12 kółek trybo
wych i gładkich używanych powszechnie w machinach; 
jedno tylko 13te kółko jest zupełnie inne, nieznane do 
tąd w żadnej maszynerji, ani też wspomniane gdziekol
wiek w teorji mechaniki.  Jest ono właśnie tern, które 
nadaje ruch i życie całej machinie. Urządzenie zaś ma
chiny jest w sposób taki, że jak tylko kółko ostatnie za
sadzone zostanie, natychmiast wszystkie wprawiane są 
w obro t ,  i. to tak szybko, że nim oko ludzkie dostrzedz 
zdoła, już cała machina jest w biegu. Ten bieg zaś jest 
tak wielki że musi być hamowany, stosownie do tego 
urządzanym mechanizmem, i dla tego to tak wiele kó łek  
wymaga, gdyż aby puścić w bieg całą machinę, nie po
trzeba jak sześć kółek. Zastanowiwszy się teraz nad 
skutkami tego wynalazku, porównawszy wygody jakie 
na lądzie i morzu przyniesie, już przez zastąpienie pary 
i owej massy ginącego w ęg la lu b  drzewa, już przez za
bezpieczenie tak życia jak i mienia ludzkiego, zdumie
wać się tylko nad temi korzyściami musiemy, i życzyć 
jak najśpieszniej wprowadzenia w użycie tego niesły
chanego w dziejach świata wynalazku. P. R udnicki 
jest  inżenjerem w Turcji, i obecnie znajduje się w Kon
stantynopolu.

W podróży swojej po południowej Francji, znany i 
szanowny nasz kupiec, Pan Piotr  Gout, zwiedzając ko

palnie kamieni litograficznych, świeżo tamże odkryte, 
zabra ł  z sobą próby, k tóre  przywiózł do W arszaw y„ 
i oddał pod sąd artystyczny Pana Seweryna Oleszczyń- 
skiego. Pochlebne zdanie wyrzeczone przez tego zna
wcę, zachęciło Pana Gout do zawiązania stosunków 
z dyrekcją kopalni,  i dziś znaczny transport tychże ka
mieni znajduje się do nabycia za ceny nader przystępne, 
w składach jego na rogu ulicy Daniłowiczowskiej, w do
mu SSrów Schutza . Dotąd Bnwarja  całej prawie E u
ropie kamieni tych dostarczała; dziś, odkryte kopalnie 
południowej Francji, zasilają niemi Paryż  i Londyn, 
gdzie sztuka litograficzna na tak wysokiej stopie do
skonałości stanęła.

(A. n.) W d. 18 Sierpnia r. b. zapadłem na chorobę 
tifu s , która z zatrważającym postępem, w krótkim prze
ciągu czasu, wszelką władzę ciała i umysłu odjęła mi. 
Przez kilka tygodni zostawałem w łożu boleści bez ża
dnej przytomności.  Słabe ślady mego życia, gorączką 
trawione, gasły. Nadzieja mego ocalenia niknęła, i 
w tern, kiedy wszyscy, cała moja rodzina, i otaczający 
mnie przyjaciele, o mojem życiu już na zawsze zwątpili; 
W SZECHMOCNY na pociechę naszą, zesłał nam D o
ktora JW . Radcę Stanu Stankiew icza, który nadzwy
czajną gorliwością przy łożu chorega, i szczególnem 
wysileniem swej sztuki, z zadziwieniem wszystkich już 
zgon mój opłakujących, wyrwał mnie prawie z objęć 
śmierci,  i stroskanej rodzinie, oraz przyjaźni, powrócił.  
Tak wielkie dla cierpiącego poświęcenie, nawet prywa
tnemu wszystkie otwiera serca, lecz tak wielka sztuka 
w rękach Lekarza, obok takich przymiotów natury, w y. 
żej go w z n o s i  nad z w y c z a j n ą  sferę. Nie jestem w stan ie  
stanąć przed Tobą zacny Mężu na równi z wdzięczno
ścią Twym zasługom odpowiednią, a więc tylko zawsze 
żywa, w mojem i licznej mej rodziny sercu niewygasła 
pamięć, niech Ci będzie Dagrodą, i to szczere wyzna
nie, iż wracając mi gasnące życie, zniewalasz mnie 
na zawsze zachować uwielbienie w Tobie Człowieka, a 
jako w Lekarzu, widzieć rozkosz świata. Te wyrazy sła- 
bem piórem lecz szczerym sercem oddane, racz przyjąć 
JW . Panie, jako dowód hołdu i dozgonnej wdzięczno
ści.—  Paweł M ierderzytiski, Pisarz S ą d u  Apel:.

Wczorajszym przeprowadzinom w terminie Sto-Mi- 
chalskim , jak najpiękniejsza sprzyjała pogoda.

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani zostali: 
po Kom: Pierw sza lepsza, Panna  Ciemska i Pan Stoi- 
pe; po  Kom: M łynarz i  kom in iarz , Pani M azurowska, 
P anny: Morys i Ciemska, oraz PP. Rychter, Panczy- 
kow ski i Chomiński; po Balecie Wesele w Ojcowie, 
Wszyscy, i oddzielnie Pani Turczynowicz.

W Powiecie W ieluńskim , w lasach do dóbr Kłobu
ckich  należących, dostrzeżono czterech ludzi podejrza
nych. Zarządzona do schwytania ich obława, okazała 
się bezskuteczną; powzięto tylko wiadomość, że wów
czas, kiedy się ta obława odbywała, herszt zbrodniarzy 
w tamecznych okolicach ukrywających się, z synem 
sw y m iin n e m i  towarzyszami, znajdował się na O dpu
ście w Górze Kalwarji, \ tam pokazywał świadectwo 
W ójta Gminy Myszków  w Pcie Olkuskim, na miesięcy 
4ry dla niego i dla syna wydane. Uprzedzając o istnie-



niu tej bandy Władze policyjne, Rząd Gubernjalny za
mieszcza rysopis wsporonionego herszta Sm olińskiego, 
z poleceniem, aby w razie dostrzeżenia, był natychmiast 
przyaresztowany, i pod silną strażą złożoną z ludzi pe- 
w n y c k i  roztropnych, najbliższej Władzy Sądowej odda
ny. Ostrzega się, i t  Sm olińsk i już dwu-krotnie ujść 
zdołał z pod straży; jako więs przebiegłego i śmiałego 
złoczyńcę, pilnie w razie ujęcia strzedz należy. Ryso
pis Walentego Sm olińskiego  je s t:  wzrost dość dobry, 
twarzy ściągłej, oczu czarnych, nosa i ust miernych, 
brody ściągłej,  wąsów czarnych, ma lat 48. Syn zaś 
wzrostu średniego, twarzy ściągłej, oczu piwnych, w ło
sów blond, nosa i nst miernych, ma lat 16.

Podpisana, na mocy pozwolenia J W. K ura tora  O k rę 
gu Naukowego Warszaw:, zaroianiwszy dotychczaso
wą nazwę utrzymującej przezemnie Szko ły  o 2ch klas-, 
sach, na Pensję W yższą  o 3ch klassach , w mieście 
Z gierzu , i zaopatrzywszy się w odpowiednią ilość 
uzdolnionych Guwernantek i Nauczycieli, oraz rodo 
wite Francuzki, mam honor zawiadomić Szanownych 
Rodziców, Opiekunów i Dobrodziei, którzy mnie do
tąd swe dzieci do wykształcenia poruczać raczyli, jak 
również i tych, którzy by byli w zamiarze wyższemu 
ukształceniu takowe mi poruczyć, że Pensję tę już o- 
tworzyłam. Mam nadzieję, że zaufaniu Ich nietylko 
jak dotąd, lecz jeszcze gorliwiej starać się będę godnie 
odpowiedzieć; zwłaszcza, że obecnie oprócz nauk wła
ściwych jakie się na podobnych Pensjach udzielać zwy
kły, zamierzyłam wykładać z wielkim pożytkiem u- 
czennic, roboty ręczne, bardzo mało dotąd upowsze
chnione, oraz kroju i miary sukien.—  Przełożona 
Pensji Wyższej, Renata Luck.

A m e r y k a . —  W  Key-west w Stanach Zjednoczonych, 
motłoch zrabował sklepy kupców h iszpańskich , i o 
m ało nie spalił okrętu hiszpańskiego, stojącego w p o r 
c ie .—  Nową wyprawą na Kubę, ma dowodzić Jenerał  
Quitman; wątpią jednak, by ta do skutku przyszła. —  
W Kalifornji odkryto nowe a bogate pokłady złota; 
w Sacramento  pożar zrządził szkody znaczne.

A n g l j a . —  W  dniu 28 i 29 z .m .,  wpłynęło na Tami
zę 106 okrętówcudzoziemskich, zatrzymanych w kanale 
wiatrem wschodnim. Burza, która trwała przez dwa 
dni poprzednie na brzegach Ang/ji, wielkich strat stała 
się powodem. Na brzegach od Roly-Island  do Sowes- 
toft, rozbiło się przeszło 40  statków; mnóstwo osób 
życie u traciło .— Z Egiptu  o trzymano w Londynie wia
domości do 22go z. m. Abbas Basza ustąpić nie chce 
żądaniom Sułtana; zwołał on wielką radę, na k tórą  we
zwano i Konaulów Europejskich. Kassy Egipskie  są 
teraz napełnione obficie; to może upor Baszy pow ię
kszać. —  W Manchester i Liverpool trwoga niemała 
pomiędzy fabrykantami; cena bawełny spadła wielce 
w Ameryce, i jeszcze bardziej spadnie; fabrykanci ku 
pili swoją bawełnę daleko drożej, i to może stać się po
wodem strat wielkich i bankructw.

A c s t r j a .  Wiedeń Ago P aidz : .— Cesarz w liście do 
Hr: Radeckiego, objawił swe zadowolenie G ubernato
rom prowincji Włoskich; spodziewano się podobnych 
listów o armji i ogólnym zarządzie k r a ju .—  Z Krako

wa donoszą, że tameczną Radę gminową uwiadomiono, 
że Cesarz w dniu lOym b. m. w podróż do Galicji uda 
się, i że w Krakowie dwa dni zabawi; zajmują się przy
gotowaniami przyjęcia; wszystkie sklepy podobno przez 
te dwa dni mają być zamknięte. Cesarz przejeżdżać bę
dzie przez Kraków, Tarnów, Rzeszów , Lwów, S ta 
nisław ów , Kołomyję, Czerniowice i Raducz. —  R a
da dodana Arcy-Xięciu Albertowi w zarządzie Węgier, 
składać się będzie z osób do staro-konserwatystowskie- 
go stronnictwa należących. —  Ju tro ,  z powodu imie
nin Cesarza, wielkie uroczystości i parady.

F r a n c j a .  Paryż 3go Października. —  Na wczoraj- 
szem posiedzeniu komissji nieustającej, Pan Daru, P re 
zes tej komissji, zaprzeczył wszystkim pogłoskom o 
zmianie gabinetu.—  Prezydent w St. Cloud codzień za
prasza po kilkunastu oficerów garnizonu do swego sto
łu; zaczynają znowu mówić o tej gościnności dla w oj
skowych; sprowadzono także do P aryża  dwóch Jene
rałów znanych z swego poświęcenia dla sprawy bona- 
partyzmu. — Niedawno um arł  tu Prezes stowarzysze
nia kapeluszników; 1,700 stowarzyszonych czeladni
ków, zebrało się i odprowadzało w największym porząd
ku i głębokiem milczeniu ciało do grobu. —  Niektóre 
z stowarzyszeń robotników, postanowiwszy nie za jm o
wać się wcale polityką, wymazały z swej listy kilku
nastu stowarzyszonych, kfórzy w Londynie dali się 
wciągnąć do manifestacji politycznych.—  Do tej pory 
40,000 cudzoziemców otrzymało karty pobytu; pozo
stało jeszcze blisko tyleż wychodźców; ze 2 ,500 osób 
wydalą z Francji, pomiędzy temi wielu oszustów i 
złodziei.—  Z Hawru  ju tro  odpłynie 134 kolonistów 
do Kalifornji; pierwszy to transport za fundusz zebra
ny z loterji zło te j sztaby. Każdy z nich otrzymuje d a r 
mo przewóz i żywność dostatnią, oraz ubranie i narzę
dzia dla kolonisty potrzebne; za przybyciem do Kalifor
n ji, zapewniono im przez dni 15 żywność na okręcie.—  
Przyjaciele Elysee, podać mają wniosek, by Izba dzi
siejsza uznała potrzebę przejrzenia ustawy, i nakazała 
na ten cel wybory nowego Zgromadzenia, któreby się 
zebrało w d. 28 Stycz: r. p.; obradowałoby zaś do 28  
Kwietnia; przez ten czas dzisiejsza Izba byłaby odroczo
ną. W ten sposób spodziewają się obejść u s ta w ę .—  
Prezydent przesłał Prefektom policji znaczną liczbę me
dali wielkich brązowych, dla rozdania pomiędzy damy 
bazarowe, które witały go przy zakładaniu kamienia w ę
gielnego nowych bazarów.— Sławny as tronom , F r :  
Ar ago, zapadł mocno na oczy; powodem słabości, p r a 
ca nadzwyczajna. —  Wczoraj na targu des Innocents 
odbyła się znana starożytna procesja Królowej dyń; na 
r. 1851 wybrano największą dynię na targu; ustrojono 
w wstęgi i kwiaty, obwożono po bazarach i targach; dy
nia ta miała 1 metr 5 centimetrów wysokości, obwodu 
4  metry 10 centimetrów, ważyła zaś 241 kilogramów; 
niedorównała jednak dyni z 1845, która ważyła l x/a ki
lograma więcej, i była największą ze znanych.

H i s z p a n i a . —  W Kubie nowe fortyfikacje wykonać 
mają, które do 40  miljonów realów kosztować będą; 
summę tę chcą zebrać z oszczędności. —  Tej zimy u  
dworu żadnego balu nie dadzą, bo Królowa, by uzyskać



szczęśliwe rozwiązanie, zrobiła votum, że przez cały rok 
nie będzie miała udziału w żadnej podobnej zabawie.

N ie m c y . —  S axonja  o św ia d c z y ła ,  ze z w ią z k u  p o m i ę 
dzy  Hanowerem  i P ru sam i nie  z a tw ie rd z i ,  bo  b y ł  z a 
w a r t y m  bez  jej w ia d o m o ś c i .  —  W N assau  i Bremen  
z n ie s i o n o  p r a w o  z a sad n icz e  n a r o d u  niem ieckiego.

W ł o c h y . —  P a p i e ż  zalecił Ministrowi robót publi
cznych, by się zajęto robotami przygotowawczemi na 
linji z Ankony do R zym u , którą przechodzić ma kolej 
żelazna. —  Król N eapolitański wrócił z wycieczki od
bytej do miejsc nawiedzonych trzęsieniem ziemi; w szę 
dzie zostawił w sp arc ie .—  W S ycy lji spokojność zu 
pełna, w portach handel się w zm ag a .—  Gabinet sar-  
d yrisk i nie chce przystać na warunki przez dw ór R zym 
sk i,  dla załatwienia sporu pomiędzy obu rządami pa- 
nująceroi podawane.

R o zm a it o ś c i . — Familja C hińska  złożona z 4 c h  ko
biet i jednego mężczyzny, o odwiedzinach której u K ró
lowej W ikłorji już donieśliśmy, bawi obecnie w P a ry 
żu .  Kobiety mają nadzwyczaj małe nogi, a długość sto
py nie przechodzi 5ciu cali, i tem świadczą dostatecznie
0 prawdziwości sw ego  pochodzenia. Mężczyzna jest ro
dem z Cong-nan, miasta 3 0  mil odległego od Kantonu,
1 posiada obszerne plantacje herbaty i wielkie włości.  
Zawarł on kontrakt * jednym z kupców angielskich , 
m ocą którego, ten ostatni zobowiązał się wspólnie z uim 
dzielić koszta podróży i zyskane korzyści. W pomie
szkaniu tych cudzoziemców; urządzony został magazyn 
osobliw ości chińskich , któc.i za bajeczne summy, chci
wi nowości P arskan ie  nabywają. —  Jeden z dozorców  
menażerji Schónbruńśkiej, ukąszony przed kilką dnia
mi przez w ielb łąda , umarł w skutku tego, w szpitalu
W iedeńskiem . —  Oficer pytał młodego rekruta, czy 

będzie się bił albo z tn y ia ł vy czasie batalji? »Zobaczę 
jeszcze, jak będą robić drudzy, i za w iększością pój
d ę”, odrzekł rekrut.

PRZY JEC HA LI do W A R SZ A W Y .
Błoński And: Oby: z Bieżunia n r 500; Dębiński Romuald Obyw: 

z Garwolina nr 625; E bestcdt Ju lja Kup: z Lipska nr 447; K arłow icz 
Jea:-L ejt. z Nowogieorgiewska; Kosiński Adam Oby: z Częstochowy 
n r 601; Miaskowski F rań: Ob: z Kośmina nr 603; Olędzki Henr: Ob: 
z W ierzchow izny nr 476; Paoiutyn Jen:-Adjut: J. C. It. M., Dowódzca 
2go korpusu, z Nowogieorgiewska; Ryx Alex: Oby: z Prażm ow a n r 
584; Sułowski Alex: Oby: z S z w e je k n r5 0 0 ; Z ałuscy Ant: i Joachim 
Hr. z W odyń.

W Ujechali: Cielecki Lcop: Oby: do Sojek; Kleju Sekr: Konsula
tu  Pruskiego do Berlina; Linke Gotfryd fabryk: powozńw do W ro 
cław ia; Lewy Mich: Kup: do Prus; Przeciszewski Szczęsny Oby: do 
Kamieńca Podolskiego; Pobl Edw: Oby: do Petersburga; Stadnicka 
Klementyna Oby: do Xiążenic.

DONIESIENIA.
OSObA płci żeńskiej, za wynagrodzeniem mieć może wspólne 

m ieszkanie, w raz  z śniadaniem, obiadem, usługą i innemi w ygo
dami. W iadomosc w Starem-Micścic pod Nr 44, na 2m piętrze od 
frontu ;—  gdzie także je s t ilo sprzedania PAKA na tortepjan  o- 
ku ta w  Żelazn, będąca w  dobrym stanie.

Je sl do umieszczenia SUMMA Rsr. 3 ,000 , bez żadue- 
JtSNj  g» pośrednictw a faktorów, na ls z y  Nr hipoteki Domu 

m urowanego w W arszaw ie, a położonego p rzy  jednej 
z pryncypalnych ulic miasta. Wiadomość bliższa w Cu- 

lie rn i  W . Beeli, p rzy  rogu ulicy Senatorskiej j Miodowej.

W czoraj w ychodząc z T eatru  Rozm aitośei, zgubiony został 
W S I Ł U I E S  z rozmaitemi Papieram i, Biletami w izyto- 
wemi i kilku Biletami lOcio-rublowemi Sumienny znalazca ra 
czy  oddać do Hotelu Niemieckiego pod N r 9, za uagrodą sr. 10. 

*="  M E B L E  w  różnych gatunkach, jako  to : Szafy ro z
bierane, Łóżka jesionow e, mahoniowe, i P o sad B a  do
b ra  i sucha, są do sprzedania po cenie um iarkow anej, 
pod Nrem 747 przy  ulicy E lektoralnej. —  B a r llo -  

m iejczyk.
W  domu pod Nr 2449 p rzy  ulicy Żelaznej i Nowolipie, 

s ą  do najęcia dw a wygodne i ciepłe POKOIKI, z Przedpokójem; 
może być S tajn ia na kilka koni i W ozownia. W iadomość u W ła 
ścicielki w  dziedzińcu na lewo.

Z powodu w yjazdu, są  do sprzedania; PANTA- 
j l l iS g S S ®  LJON o 7 u  oktaw ach, z fabryki W irta  w  Peters- 

|N E g « p L  burgu; oraz inne M EBLE, znajdujące się w  do- 
iii brym  stanie. W iadomość w  każdym czasie, na ro 

gu ulic Brackiej i Jerozolim skiej pod N r 1582 ft, na 2m piętrze 
od frontu.

Handel G alantery jny pod lirmą T . Czaban, w yprzedaje  się 
po znacznie zniżonych cenach; nadmienia się p rzytem , iz do te 
goż handlu, uadszedłr transport św ieżych LEMON DROPS.

lA O lŃ  powozowy, kasztanow aty, pod N r 1731 i 2 
p rzy  ulicy W iejskiej, w  domu Kuczkowskiego, jest 
do sprzedania. W iadomość pow ziąść można u A- 
lexiejew a S tangreta.

i SZYBY FBANCIJZKIE LAGROWE, i
< podwójnej i potrójnej grubości, jakiem i je s t oszklony front*
|  nowych domów Nro 490 i 491 przy ulicy Miodowej położo- j
< nych, i których niew ielka ilość pozostała, są  do sprzedauia *
} tamże po cenie ja k  kosztow ały, w  Kantorze domu handlowe- { 
i  go S tanisław a L esser . I| Tam że potrzebny jes t STANUSBET, lecz tylko tak i, j 
z k tó ry  ma bardzo dobre św iadectw a, i k tó ry  po kilka lat J 
s w jednem miejscu w  służbie zostuw ał. W iadomość u R z ą d - , 
J cy domu.

Potrzebnym  je s t na PISARZA Uczeń klassy 4 lub 5, na p ro 
w incję. W iadomość powziąść możua pod Nr 463, w domu Ł a 
giewnickich, w prost T ea tru , u Tomaszkiewicza.

W czoraj nadszedł ls z y  transport H A W E J O B I T #  
A strachańskiego ziarnistego, oraz prasowanego św ie-™  
żego mało-solonego, do Składu przy ulicy Senator
skiej Nro 496, w  domu Wgo Piotrówskiego. Dobroć 

% lakow ego , Szauowna Publiczność, po przekonaniu się, raczy 
"" sama ocenić. A. Żyzyn .

Znanych z dobroci W O J O C w l l O X  z ogrodu Podzameckie- 
go czyli Maciejowskiego, nadszedł transport p0(l Nr 472 p rzy  u- 
licy  Senatorskiej, i przedają się po ceoie um iarkowanej.

W Zakładach Młyna Parowego, P iotra S t e i n - B  
, . ..r „n aj— e kcller, p rzy  ulicy Solec Nro 2 9 l3 a , uabyć m o - |  

h - ^,,a w każdym  czasie, Knury \ Maciory naj-o^ 
klepszej rassy  S IW I l i r  ANGIELSKICH, umyślnie dla upo 
pvszrehnienia do k raju  sprowadzone.

Nagrody rsr. 5. Dnia 30 z. m. zginęła w Lublinie 
SUKA w.yźlica, la t 3 m ająca, biała, ta ran tow ala  
czyli uakrapiaua ceulkumi cała , łeb i uszy kaszta- 

b * 3©  nowatc, przy ogonie łata kasztanow ata, ogon do 
połow y ucięty . Kto ją  odprowadzi do Hotelu Saskiego, w L u 
blinie N r 140, do Numerowego Ignacego, otrzym a pow yższą nagrodę..

Dziś rano ciepła stopni 9. W czoraj w  południe ciepła 13.
Dzi.ś rano wysoko.śr wody na st£p 4 cali 3.
T EA TR  ROZMAITOŚCI. Ju tro , Ju lja  i Juljanna. N ow y sąd 

P arysa.

W D ru k arn i K urjera W irsz :.—  W olno drukować. W arszaw a d. 27 W rześnia (9  Paźdz:) 1851 r. —  S tarszy  Cenzor, L. T . T r iv p l in .


